ROK I 


6dź, sobota 24 sierpnia 1946 ro! 


Anane, stare metody... 


Nr 2 


Demonstracja wojskowa na granicy Jugosławii. —Noty o charakterze 


ultimatum. 


Rozpętano 1 rozdmuchano wielki „za- 
farg” Stanów Zjednoczonych z Jugosławią. 
Ameryka zarządziła demonstrację wojsko- 
wą nad granicą jugosłowłańską. Wysłano 
ultimatum (nota z terminem 48 godzin), 


Już hieny mlaskają krwawymi jęzorami 
1 czekają na żer... 

O co poszło? 

Od pewnego czasu nad Jugosławią prze- 
latywały całe eskadry amerykańskie, nie 
tylko pojedyńcze samoloty i nie tylko cy- 
wile. Zapuszczały się w głąb kraju i krą- 
żyły nad obiektami wojskowymi, nie sto- 
sując się do żadnych przepisów międzyna- 
rodowych I nie respektując suwerenności 
państwowej Jugosławii. 

Stany Zjednoczone przyzwyczaiły się 
snać do myśli, że terytorium Europy fest 
ich terytorirum, jak to słusznie traktowano 
podczas wojny... 

Wreszcie dwa samoloty zapuściły się nad 
rezydencję marszałka Tiło | nie usłuchały 
sygnałów i ostrzeżeń pościgowców jugo- 
słowiańskich, nawołujących do lądowania. 

No, 1 stało się to, co się stać musiało. Je- 
den samolot zmuszony był do lądowania, 
drugi, przy lądowaniu rozbił się. 

Stąd powstał wrzask i alarm. 

Stany Zjednoczone pospieszyły okazać 
całą swoją potęgę militarną i zastosowały 
procedurę dyplomatyczną, stosowaną za- 
zwyczaj tuż, tuż — przed wojną... 

A w istocie cała ta inscenizacja, o akcen- 
tach wielce dramatycznych, miała 1 ma na 
celu — zastraszenie i wywarcie presji na 
kontrahentach w Paryżu, w przededniu ro- 
kowań w sprawie Dunaju i Niemiec. 


MOOT 1 "IAI BD. 107 STR | E 
Reforma rolna 
koniecznością zachodnich Niemiec 


Wychodzący w Dusseldorfie dziennik nie 
miecki „Freiheit“ opublikował artykuł o 
konieczności przeprowadzenia reformy rol 
nej na zachodzie Niemiec. Dziennik pisze 
m.in, że zorganizować skuteczną pomoc 
dła przesiedleńców ze wschodu można bę- 
dzie jedynie wówczas, gdy na zachodzie 
Niemiec przeprowadzona zostanie rzeczy- 
wista reforma rolna. 


Esipf żąda 
wycofania wojsk hrytyjskich 


Opinia egipska domaga się coraz bez- 
względniej wycofania wojsk brytyjskich z 
Egiptu. 

Gazeta „Achbar Eljaum" wysuwa pod 
adresem rządu egipskiego żądanie wystoso- 
wania do rządu angielskiego noty, domaga- 
jącej się na podstawie układu anglo - egip- 
skiego z roku 1946 wyprowadzenia wojsk 
angielskich z Kairu i Aleksandrii. 

Szeroko rozpowszechniane przez czynni- 
ki brytyjskie wiadomości o „wycofywaniu” 
wojsk z niektórych miejscowości, uważa 
się powszechnie za zwyczajną translokację 
oddziałów, połączoną z przegrupowaniem 


.. — Przypomnienia na czasie... 


Znamy jeszcze | inne wypadki narusza- |Trzeciej Rzeszy, z praktyki wobec Austrii 
nia i lekceważenia suwerenności państwo- |Schuschnigga, Czechosłowacji 1 Polski 
wej krajów wschodniej Europy, którym |przedwrześniowej. Te metody ostatecznie 
usiłują narzucić swoją interpretację umów |zbankrutowały í nie będą więcej w Euro- 
1 układów międzynarodowych, _przybicra- |pie tolerowane, 

jąc pozę niemal protektorów... Takie jest stanowisko rałego świata, a 
Te wszystkie metody są nam dobrze zne- między innymi również demokratycznej 
ne, nawet z arsenału niesławnej pamięci |części społeczeństwa USA i W. Brytanii. 


Zyd BOKSER NA RINGU 


ŚR 


Po tygodniowej „chorobie”, wrócił do Paryża na Konferencję Pokojową min. Ernest 
Bevin. Premier Attlee i Evatt są już wyczerpani. 


DUŻO MOWIĄ - MAŁO ROBIĄ 


Na warsztacie Konferencji Pokojowej wstęp 
do traktatu z Włochami 


wojny” umieścić zdanie 


Wczoraj obradowała w Paryżu komisja „sprowokowały 


do spraw politycznych i terytorialnych 
(Włoch. Przedmiotem dyskusji był wstęp 
do traktatu pokojowego z Włochami. Pier- 
wszy punkt został przyjęty bez dyskusji, 
natomiast do drugiego punktu zgłosiła 
dwie poprawki Holandia, 

Pierwsza poprawka wnosi, aby zamiast 
słów „wypowiedziały wojnę” wstawić zda- 
nle „rozpętały zawieruchę wojenną”; dru- 
ga poprawka, aby zamiast „przystąpiły do 


W drugim dniu zawodów lekkoatletycz- 
sięcy widzów. Miłą niespodziankę sprawi- 


trzecią lokatę, zaś Gierutto w dziesięciobo- 
ju był piąty. 
Techniczne 
|kurencji wyglądały jak następuje: 


S. R. R.) 44.52 mtr., 2) Messing (Holan- 
dia) 40.46 mtr., 3) Wajsówna 39.37. 


Mitan przyszłą przedostatnia. 


cm. 
wyniki wczorajszych kon-| Pchnięcie kulą: 


stan wojny”. 

Poprawkom zaproponowanym przez Ho- 
landię sprzeciwił się delegat radziecki Wy- 
szyński, który twierdził, że każdy wyraz 
uzgodniony przez Radę Ministrów posiada 
swoje znaczenie, a więc każda poprawka 
wypacza sens ustalony przez ministrów. 

Korespondent „Timesa“ plsze, że wczoraj 
na konferencji był dzień długich przemó- 
wień a małej pracy, 


Wajsówna na 3-cim miejscu 


w rzucie dyskiem w Osio 


Skok w dał: 1) Blankers Keen (Hol.) 


nych w Oslo zgromadziło się około 50 ty-|5.67 mtr., 2) Geilik (ZSRR) 5.64 mtr, 


Bieg 100 mtr.: 1) Jefiemowa (ZSRR) 


ła Wajsówna, osiągając w rzucie dyskiem |11.9 sek., 2) Jordan (Francja) 12.1 sek. 


Skok wzwyż: Bolinder (Szwecja) 199 


Husseby (Islandia) 
15.26 ratr. Gierutto zajął 9 miejsce — 


Panie: rzut dyskiem: 1) Dumbadze (Z.|13.90 m. 


W 10-boju odbyło się pięć konkurencji; 
prowadzi Kuzniecow (ZSRR) z 3689 punk- 


80 mtr. przez płotki: 1) Blankers K:en tami. Gierutto zajmuje piąte miejsce z 
(Holandia) 11.9 sek., 2) Gotilie (ZSRR).|3429 pkt. Kuźnicki na 10-tyra 


miejscu 
(3196 pkt.) 


Stery kawul... 


Jak wiadomo, od dłuższego cza- 


su państwa sojusznicze domagały 
się od rządu Hiszpanii wydania o- 


ławionego wodza faszystów, belgij- 


skich, Leona Degrella, ukrywające- 
go się pod opieką gen. Franco. 


Hiszpania zgodziła się wreszcie 
„„wydalić” Degrelle'a poza granice 
w terminie do 8-iu dni. Obecnie, 
jak donoszą z Madrytu, Degrelle 
nagle... znikł. Jest to „ucieczka” za- 
inscenizowana i przeprowadzona 
rzez władze hiszpańskie, które na- 
uralnie traktują Degrelle'a jako 
ego sprzymierzeńca i „towarzy- 
[sza ideowego”. 

„Wszyscy” mogą być zadowołe- 


Tito © pokoju 

i „ochronie praw“ małych narodów 

Marszałek Tito w przemówieniu wygło- 
szonym do robotników szczegółowo oświe- 
tlił trudności, jakie pojawiły się na konfe- 
rencji pokojowej w Paryżu. „Doszliśmy do 
wniosku, powiedział marszałek, że niektó- 
re państwa, które prowadziły wraz z nami 
walkę wyzwoleńczą, nie myślą teraz o po- 
koju sprawiedliwym, lecz o pokoju Impe- 
rialistycznym”. W państwach tych wiele się 
mówi o obronie praw małych narodów, 
ale w rzeczywistości państwa fe nie szanu* 
ją nawet swego własnego sojusznika, Jakim 
jest Jugosławia. 


H ELL 
Politykę, zastraszania 
prowadzą USA wohec Jugosławii 
Korespondent amerykański donosi z Go- 
ricy, że dowództwo amerykańskie zarzą- 
dziło przegląd wojsk nad granicą jugosło- 
wiańską. W przeglądzie wzięło udział 10 
tys. żołnierzy. Na przegląd przybył główno- 
dowodzący amerykańskiej floty śródziem- 
nomorskiej gen. Lee. Korespondent zwraca 
uwagę na fakt, że przegląd odbył się w mo- 
mencie incydentu między Stanami Zjedno* 
czonymi i Jugosławią. 


Opieszałość właz 


snowodowała wybuch rmunicii 

W porcie julijskim Pola nastąpił olbrzy- 
mi wybuch amunicji, pociągając za sobą 
znaczną ilość ofiar. 43 osoby zostały zabite, 
dalsze 100 odniosło ciężkie rany. 

Wybuch amunicji wywołał zamieszki w 
mieście. Ludność oskarża wojskowe władze 
okupacyjne o opieszałość w usunięciu amu 
nicji w bezpieczne miejsce, jakkolwiek pra 
sa miejscowa wielokrotnie zwracała uwagę 
na grożące niebezpieczeństwo. 


` 


Rząd Girala 


uznany przez Gzechosłowncję 

Jak donoszą z Pragi, rząd czechosłowac- 
ki postanowił uznać republikański rząd 
hiszpański Girała. W najbliższym czasie na- 
stąpić ma wymiana przedstawicieli dyplo- 
matycznych obu rządów. 


Zwrołu słuików 


żąda fugosławia od USA 

Rząd jugosłowiański wystosował wnio- 
sek do sekretarza generalnego ONZ Trygve 
Lie, w wtórym domaga się, aby ONZ zwró- 
ciła się do Stanów Zjednoczonych celem 
spowodowania zwrotu jugosłowiańskiej flo 
tylli dumajskiej, która znajduje się w ame- 
rykańskiej strefie okupacyjnej. Pismo Ju- 
gosławii prosi o wniesienie tej sprawy na 
porządek dzienny zebrania rady gospodar- 
czo - społecznej, które przewidziane jest 
na 31 sierpnia. 


Grożhu strujków 


w Sionuch Zjednoczonych 
Wzrost kosztów utrzymania skupia uwagę 
ladzi pracy. Przewodniczący CIO Murray 
ostatnio znów zwrócił się do prezydenta 
Trumana z żądaniem zwołania specjalnej 
konferencji dla rozwiązania tego zaga- 
dnienia. 

W związku z tym, należy w jesieni spo+ 
dziewać się nowej fali strajków w walce o 


podwyżkę płac, 


„NIESZCZĘŚLIWA GIENIA". Przyjar| 
śniła się Pani z mężczyzną, którego Pani 
kochała i który — podobno — też Panią 


kochał. Obecnie, śdy urodziło się wam 
dziecko, mężczyzna ten Panią porzucił. Wy 
jechał poprostu z inną kobietą, która — 
jak Pani pisze też już jest w ciąży. Nie 
wie Pani, co ma Pani teraz z sobą zrobić. 
„Chyba popełnię samobójstwo” — pisze 
Pani: 

„Nieszczęśliwa Gienia“ — tak już jest 
w życiu, że za wszystko trzeba płacić. Za 
brak rozsądku też. Skoro się Pani zdecydo- 
wała na pożycie bez ślubu — mogła Pani 
przewidzieć i takie konsekwencje... 

Zresztą czyż kobietom zamężnym rów- 
nież nie zdarza się, że mąż rzuca je wraz z 
malymi dziećmi. Zapewne, jest to bolesne, 
ałe w żadnym wypadku nie może budzić 
samobójczych myśli. Ma Pani przecież o= 
bowiązki względem dziecka, które na świat 
się nie prosiło — dziś musi Pani o nim 
przede wszystkim pomyśleć. Jest Pani mło- 
da i jeżeli zdrowie Pani dopisuje — a nic 
Pani nie nadmienia, że nie może Pani pra- 
cować — trzeba się narazie poświęcić wy- 
chowaniu dziecka. 

"Przy zakładach pracy są przecież żłobki, 
śdzie Pani maleństwo może przebywać e- 
wenttalnie może ma Pani kogoś z rodziny. 
kto zająłby się się dzieckiem wówczas śdy 
Pani pracuje. Od ojca dziecka musi Pani 
tylko starać się sądownie o alimenty. Do 
małżeństwa zmusić przecież nikogo nie 
można. Ed 

MARIAN G. Napisał Pan scenariusz fil- 
mowy i skarży się Pan na stosunki, panu- 
jące w Polskim Filmie, odsyłają Pana bo- 
wiem z Targowej na Narutowicza i z po- 
wrotem, nie załatwiając Pana sprawy. Nie- 
stety, nie mamy wpływu na Biuro Filmowe. 

p 


JANINA SL—SKA. Ślub Pani mial się 
odbyć już wkrótce. Na parę dni przed tym 
dowiedziała się Pani, że Pani narzeczony... 
ma żonę i dziecko. 

„Cóż mam począć — pyta Pani — kiedy 
ja też spodziewam się dziecka“? List Pani 
otrzymaliśmy już po terminie ślubu. Dla- 
tego już sama Pani jakoś rozwiązała swoją 
skomplikowaną sytuację. Może napisze Pa- 
ni do nas raz jeszcze. 

* 


FRED—HAI. Nadmierne pocenie się 
rąk i nóś jest często objawem anemii. U- 
stępuje, gdy organizm się wzmocni. Istnie- 
je specjalny puder przeciw poceniu oraz 
szereg plynów, które dają dobre rezultaty. 
Dostanie je Pan w każdym składzie aptecz- 
nym. 


Codzienna nowełka Expressu 
A 


Wielki czołg rozkraczył sią na dro- 
dze i wycelował puste oko swej lufy w 
kręcący się wesoło wiatrak... 

Takich obrazków pełno po naszych 
drogach. W rowach przydrożnych, 
polach — leżą poprzewracane, jak wiel- 
kie bezsilne żuki auta pancerne, czoł- 
gi, działa, Na skraju lasów widzimy| 
nieraz całe cmentarzyska samolotów, | 
— co, jak martwe ptaki, z szeroko roz- 
łożonymi skrzydłami opadły na ziemię. 
Jeszcze tak niedawno niszczycielskie 
i groźne — dziś niepotrzebny rekwizyt 
minionej — na szczęście — przeszłości. 

Czy rzeczywiście te stosy zardzewia”, 
łego, poziętego żelastwa, tamujące nor-| 
malną komunikację na naszych dro-| 
gach i zawalające nasze pola — to tyl-| 
ko niepotrzebny rekwizyt? 

Obserwując wyładunek statków w 
naszych portach — ujrzeliśmy, jak ze 
į statków amerykańskich zjeżdżały po- 
| wiązane drutami, dosyć dziwne — na 
| pozór — przedmioty: jakieś stare pie- 


Qgólnokrajowy zjazd 9 


Dnia 25 sierpnia tj. w nadchodzącą 
niedzielę odbędzie się w Łodzi 
delegatów głuchoniemych z  terenów| 
catego kraju, 

Celem zjazdu jest założenie Polskiego 
Związku Głuchoniemych, który by 
się zajął poprawą warunków bytu liez- 
nych rzesz głuchoniemych w naszym 
kraju. 

Na zjeździe — jak się dowiadujemy 
— wysunięty zostanie szereg postula- 
tów a m. in. w sprawie wprowadzenia 
powszechnej ohowiązkowej nanki dla 
dzieci głuchoniemych oraz założenie 
dla dziatwy tej specjalnych zakładów 
szkolnych w Łodzi oraz we wszystkich 
innych miastach wojewódzkich. 

Dalszy postulat domagać się będzie 
rozbudowy istniejących zakładów tego 
rodzaju w kieranku wprowadzenia jak 


NAUKA FILOZOFII 


List pani Leger do syna 
„Wyjechałeś do Paryża i oto w do- 
bardzo smutno. 


mu jest nam teraz 
„Wiesz dobrze, jak trudno było zdecy- 
dować mi się na to, by pozwolić ci 


studiować filozofię, Ale wierzę, że z 
ciebie będzie jeszcze kiedyś wielki fi- 
lozof, który nam przyniesie wiele za 
szczytu. Pamiętaj, że nosisz na palcu 
jerścień twego ojca, który był niepo- 
szlakowanym człowiekiem! 
Zapomniałam ci powiedzieć, gdy że- 
gnaliśmy się na dworcu, abyś się pil. 
nował w tym Paryżu. Nie pozwól się 
E arzystwa, a prze- 
im unikaj kobiet, zwłaszcza 


z teatrów. 

I jeszcze jedno, Słyszałam, że w wiel- 
kim mieście nie, kładą się spać tak jak 
u nas, o godzinie 8-ej, lecz dopiero 
o godz. 10, Trudno į ty będziesz mu- 
siał więc tak późno kłaść się spać. 
Ale pamiętaj dziecko, abyś o tej po- 
rze już był w łóżku, albowiem możesz 
zaćhorować. I nie zapominaj przed 
snem pomodlić Twoja matka“ 


Kochana mamo! 

Serdecznie dziękuję ci za miły list. 
Posiucham twoich rad bardzo chętnie, 
Chwilowo jestem tak zajęty moimi filo 
zoficznymi studiami mam na- 
wet czasu na pisanie listów. Nie gnie: 
waj się więc. że już kończę. 

Twój Willy". 


„Wielmożna Pani Hedi Leurier. 
Treuvilie. 

Ukochana ! 

Dopiero wczoraj się rozstaliśmy, a 
już stęskniłem się za tobą, Pewnie w 
chwili, gdy otrzymasz ten list, będziesz 
grała w karty z koleżankami w gar- 
derobie, lub też, jak tego wymaga 
twój kontrakt, bawić będziesz w 
przerwie między tańcami, jakiegoś 
idiotę na sali, Pierścień mój, który ci 
się tak bardzo podobał, wysyłam ci 
pocztą... Żałuję, że nie dałem ci go 


EXPRESS ILUSTR. 


Resziki czóżęów i auí 


leżą na drogach i polach naszego kraju. - Jesi 
io bezcenny Surowiec, przez nas nic wyzyskany 


eykj żelazne, zardzewiałe bląchy i pły- 
ty, puszki., Po co nan. ten szmele? 
Okazuje się, że hutnictwo nasze nie 
ma jeszeze wystarczającej ilości surow- 
ca, że potrzebuje złomu. I dlatego za 
i ymujemy z Amery- 
azną starzyznę. 


Jest w tym wszystkim jakiś krzyczą 
cy błąd, jakaś straszliwa niekonsek- 
wencja. Bo poco sprowadzać tyle tego 
surowca za nasz cenny węgiel, jeżeli 
jednocześnie setki tysięcy tonn takiego 
samego, jeżeli nie lepszego szmelen wa- 
la się po naszych drogach i polach? 

Tle już było katastrof z powodu ta- 
kich właśnie tarasujących drogę czoł- 
gów, czy dział! Ale nikt jakoś nie kwa- 
pi się z ich usunięciem, Wymaga to 
podobno zbyt wiele wysiłku! Czyż do- 


prawdy lepiej i łatwiej sprowadzać to,| 


|eo mogłoby być z powodzeniem zastą- 
pione złomem krajowym — z zagrani- 
cy, płacąc za to wysokie ceny? Czy to 


Obrady bez słów 


łuchoniemych w Łodzi 


. 
największej liczby przedmiotów zawo 


zjazd) dowych i powiększenia kadr nauczyciel| 


skieh. 

Gluchoniemi domagać się będą poza 
tem zrównania ich pod względem .od- 
powiedzialności gądowej x innymi oby- 
watelami, oraz przyjmowania do wszy! 
tkich zakładów pracy wykwałifikowa- 
nych głuchoniemych narówni z innymi 
pracownikami, 

I wreszcie wysunięty będzie postulat 
domagający się pomocy dla głuchonie- 
mych przy zakładaniu przez nich war- 
sztatów pracy oraz przejściowej pomo- 
cy społecznej dla głuchoniemych - anal 
fabetów. 

Obrady głuchoniemych, 
się w absolutnej cisz 
ożywionej gestykulac, 
niesamowite wrażenie. (v) 


odbywające 
pomoc 
sprawiają 


kładnie, mamo, gdyż nie zrozumiesz, 
Zaciągnij na hipotekę twego domu po- 
życzkę 50 tysięcy franków i prześlij 
mi natychmiast całą tę kwotę. Ale pa 
miętaj, trzymaj to wszystko w tajem- 
nicy, Kończę już, gdyż spieszę na wy- 
kłady. Twój Willy“. 


Pan Lemoucier w miejscu. 

Szanowny panie, Doszły mnie słu- 
chy, że pan w dalszym ciągu utrzy- 
muje stosunki z panną Hedi Lewrier. 
Uprzedzam pana, że jeśli raz jeszcze 
dowiem się. że pan przyjechał do He- 
di Leurier, zastrzelę pana bez żad 
nych zbytecznych rozmów. 

Willy Leger, stud. fil. 


od razu, gdyś mnie o to prosiła. Ko- 
cham cię Hedi, moja szełmutko. Na- 
pisz czy. kochasz mnie również. 

Twój Willy". 


„Pan Willy Leger. Paryż. 

Kochany chłopcze! Otrzymałam twój 
list j bardzo się ucieszyłam. Co u cie- 
bie słychać? Wyobraź sobie, że mój 
impresario chce sprzedać swój samo- 
chód za 50 tysięcy franków i obiecu- 
je tej z nas, która znajdzie kupca, 
2.000 franków prowizji, Czy nie mógł- 
byś kupić tego samochodu? Zrób to 
dla mnie. Całuje cię. Hedi“. 


„Kochana matko! n 
Wysyłam ten list expressem, gdyż 
prawa jest bardzo pilna. Mam wspa- 


fesora filozofii, Nauczyłem 


bez trudu. Nie objaśniam ci tego do- 


wiem już tak wiele, że uda mi się to|jeszcze pomówimy osobiście. 


„Mój kochany Willy! 

Otrzymałam wczoraj twój list. Wie- 
działam, że z ciebie będzie dzielny! 
człowiek. Natychmiast udałam się do 
rejenta i po upływie godziny miałam 
już pieniądze, które ci przesyłam. 
Sweterek, który ci obiecałam zrobić, 
jest gotów i przyślę ci go również. 
Całuję cię mocno. Twoja matka“. 


„Wielmożna Pani Leurier! 

Kochana Hedi, Zachowujesz się nie- 
możl , Kupiłem samochód, tak jak 
sobie życzyłaś i oto dowiaduje się, że 
nie tylko wydałaś już owe 2.000 fran- 
ków, które zarobiłaś dzięki mnie, lecz 
zamówiłaś sobie u krawcowej suknię 
za 1500 franków. Uprzedżam, że tę 


łą okazję kupić dla siebie tytuł pro-|suknię nie będę płacił. Chyba, że za- 
się bo-jpłaci za nia pan Lemoucier, o czym 
Willy“: | 
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się naprawdę lepiej kalkuluje? Śmie- 
my w to wątpić! 

W całej Polsce, a zwlaszcza na Wy- 
brzeżu i Pomorzu Zachodnim mamy 
tyle. wojennych „pamiątek* — że za- 
pelniłoby się tym starym żelastwem 
niejeden statek. 

W ogóle zbiórka odpadków ciągle je- 
e nie ma charakteru dobrze zorga- 
zowanej i na szeroką skalę zakrojo- 
nej akeji, Fabryki konserw nie mogą 
| rozwinąć pełnej produkcji z powodu... 
rzekomego braku puszek. Tymczasem 
tysiące zużytych puszek po UNRR- 
owskich konserwach wala się po śmiet- 
nikach. Możnaby je przece j 
surowca do produkcji puszek, przezna- 
| czonych dla naszego rodzimego prze- 
| mysłu konserwowego. 
| Ważna jest równieź sprawa usunięcia 
| z naszych portów zatopionych w okresie 
| ubiegłej wojny statków. Część z nich 
mogłaby zostać doprowadzona do stanu 
używalności, część natomiast moglaby 
również zostać użyta jako szmele. Usu- 
wanie wraków jednak — to sprawa na- 
prawdę trudna, o wiele bardziej ko- 
sztowna i skomplikowana, niż usunię- 
cie czołgów, czy aut. Pomimo to do- 
tychczas usmnięto już w obydwu 
szych portach (Gdańsku i Gdyni) 
wraków, Może zatem i sprawa zu 
innych „resztek wojennych“ na potrze- 


na- 


bny naszym hutom surowiec doczeka 
się kiedyś realizacji? Bgr. 
powa 


1000 spraw 
rekabilitacyjnych 


(W związku z upływem terminu składa- 
nia wniosków o rehabilitację w dniach a- 
statnich wpłynęło do Oddziału Karnego; 
adu Grodzkiego w Łodzi ponad 1000 
praw rehabilitacyjnych. Wnioski złożyli 
volksdeutsche wszystkich grup — od dru- 
giej do czwartej. 

W związku z tym należy się liczyć, że 
prawy rehabilitacyjne będę rozpatrywa- 
ne na terenie łódzkiego Sądu Grodzkiego 
jeszcze przez cały następny rok. (b) 


Pan Lemoucier, w miejscu. 


Mimo mego kategorycznego listu, nie 
przestaje pan odwiedzać Hedi, Wobec 
tego mam dla pana następującą pro- 
pozycję. Nie życzę sobie, aby pan wo- 
ził Hedi taksówkami. Sprzedam panu 
samochód, w zupełnie dobrym stanie 
za sto tysięcy franków. O ile prześle 
mi pan czek, oddam panu samochód 
wraz z Hedi. W przeciwnym razie 
spełnię to, co obiecałem! Willy”. 


„Wielmożny Pan Willy. Leger. 
Zgadzam się. Lemnnr'ey"" 


„Kochana mamo! 

Kupiłem już tytuł profesora i za- 
czynam udzielać lekcji, Znalazłem tu 
bogatego ucznia, niejakiego pana Le- 
moucier, W najbliższym czasie prze- 
ślę ci 50 tysięcy franków, byś zwró- 
ciła dług hipoteczny, który zaciągnę- 
łaś na dom. Tysiąc całusów. 

Twój Willy". 


„Kochany mój Willy! 

Pieniądze otrzymałam i dług zwró- 
ciłam. Wiedziałam zawsze, że z ciebie 
będzie wielki filozof, ale nie przypusz. 
cząłam, że na tej filozofii zarabia się 
tak wiele pieniędzy. Pokłoń się ode 
mnie swemu uczniowi, Panu Lemou- 
cier i powiedz, iż mu życzę, żeby 
szybko stał się takim dobrym filozo- 
fem, jak jego pan nauczyciel Jestera 
Już spokojna o twą przyszłość, synu. 


Twoja matka”. 
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Każdy przesiedlony otrzyma termin 3-dniowy na dobrowolną przeprowadzkę. —Akcja przy- 
slzielania mieszkań pod kontrolą całego społeczeństwa 


Sprawa mieszkentowa jest dziś tematem, 
który na bok odsunął wszelkie inne zaga- 
dnienia. 

Wiadomość o utworzeniu w Łodzi Nad- 
wyczajnej Komisji Mieszkaniowej oraz za- 
owiedź przystąpienia jej do pracy — wy- 
'wołały w pewnych sferach naszego miasta 
zrozumiale zaniepokojenie. 

Nareszcie rozmaite osoby zrozumiały, 
że to nie przelewki, Że teraz nie pomogą 
żadne sztuczki i kruczki, że to — rozpo- 
Pczyna się „naprawdę. 

Już ludzie poczęli opowiadać sobie „na 
ucho“ nowiny 1 komentarze. . 

Ładnych czasów doczekaliśmy, Wyrzuca- 
ją nas nu wifcę. I gdrię'to podziejemy się 
Wraz, w oblicza nadchodzącej jesieni?“ 
Otóż — NIE! Nie talk przedstawia się 
sprawa: nikt nie znajdzie się na ulicy. Nie 
amajdzie się ani pracujący, ani nawet nie- 
pracujący, natomiast może się znaleźć I 
Jo nie tylka na ulicy, ale nawet gdzie m- 
dziej, gdzie skorzysta z bezpłatnego mie- 
szkania każdy, kto dopuści się tego rodzaju 
przestępstw, jak 20 obywateli łódzkich w 
dniu wczorajszym! 


| Skład Komisji — 


Zamim jednak dojdziemy do tego, nale- 
ty przystąpić do sedna sprawy., 
| Odbyła się wczoraj konferencja nowo- 
| utworzonej Nadzwyczajnej Komisji Miesz- 
 kaniowej na m. Łódź z przedstawicielami 
| prasy łódzkiej, na której szczegółowo I do- 
| kładnie omówiony został całokształ zaga- 
leń, dotyczących sprawy mieszkaniowej 
Łodzi, pracy i uprawnień Nadzwyczajnej 
fsji Mieszkaniowej itd. 
| Nadzwyczejna Komisja Mieszkaniowa 
mianowana została w następującym skła- 
dzie: t 
| przewodniczący — ob. BURSKI, zastępca 
rzewodniczącego — ob. RÓŻYCKI, człon- 
| owie — ob.ob. JASZCZURSKI, ŁAZUCHE- 
ICZ 1 JUSZCZAK, 
- Pierwsi czterej są przedstawicielami ro- 
| botników, funkcjonariuszami i członkami 
zarządów. związków zawodowych — osta- 
| mi ob. Juszczak, reprezentuje rzemiosło 
le, 

Komisja — jak już podawaliśmy wczoraj 
w „Exprerssie” — siedzibę swą posiada w 
bkalu przy ul. Piotrkowskiej 113, gdzie 
| Mrzęduje bez przerwy od godz. 8-ej rano 
6-ej wieczór. 

Przy Nadzwyczajnej Komisji Mieszkanio- 
/qej powołane zostaly dwa dodatkowe apa- 
nty o ściśle określonych zakresach dzia- 
Tinia: 
| APARAT KONTROLNY I APARAT 
EGZEKUCYJNY. 

APARAT konirolny składa się ze t00 
osób — z robotników, rzemieślników I pra- 
towników umysłowych, którzy zostali zwol- 
njeni z codziennych zajęć 1 otrzymali po 
, szczególne rewiry miasta dia przeprowada 
"nia w nich kontroli — jak i kła mieszka, 
| APARAT EGZEKUCYJNY składa się z 200 


osób — z przedstawicieli obydwu partii ro- 
botniczych, związków zawodowych 1 M.O. 
— po 50 osób. 


Jak się odhywa akcja? 

Kontrolerzy obchodzą poszczególne mie- 
szkamia. Zaopetrzeni są w specjalne legt- 
tymacje 1 kwestionariusze. 

Kontrolerzy nie wydają żadnej decyzji, 
nie wydają nawet żadnej opinii. Po prostu 
wypełniają kwestionariusz piszą, ile ludzi 
mieszka w danym lokalu, gdzie pracuje 
główny lokator, ile jest dzieci itd. 

Każdy lokator podpisuje taki kwestiona- 
rlusz, który może także zaopatrzyć swoimi 
specjalnymi uwagami, jeśli wważa to za 
potrzebne i istotne. 

Kwestionariusze te będą rozpatrzone 
przez Nadzwyczajną Komisję Mieszkanio- 
wą — 5-osobową, która też, jako jedyna 
powołana do tego instancja, 

POWEŻMIE ODPOWIEDNIE DECYZJE 
co do ewentualnego wysiedlenia, przesie 
dlenia i dosiedlenia, 

Decyzja Nadzwyczajnej Komisji Rozjem- 
czej będzie ostateczna, jednakże wszyscy 
wysiedleni otrzymają j 

3 DNI CZASU NA DOBROWOLNE 
OPUSZCZENIE MIESZKANIA, 
przy czym we wszystkich wypadkach wska- 
zane im będą miejsca, dokąd mogą się 
adzić. Powtarzamy — na ulicy nikt 
się nie znajdzie. 


Łapówki 

Decyzje natychmiastowego wysiedlenia 
wydawane będą tylko w wypadkach stwier- 
dzenia przestępstw ze strony lokatora, jak 
to miało nprz. miejsce wczoraj, w pierw- 
szym dniu akcji kontrolnej na terenie 
Łodzi. 

Oto w 20 wypadkach osoby nieprawnie 
zajmujące mieszkania lub zbyt duże mie 


szkania usiłowały przekupić kontrolerów, 
dając im łapówki. Kontrolerzy pieniądze 
przyjęłi í zameldowałi o tym natychmiast 
N.K.M. Zostały sporządzone prołokuły, do 
których dołączone „łapówki! jako corpus 
delicti. 

Ci, którzy dali łapówki, pójdą na pierw- 
szy ogień w akcji wystedlania, przy czym 
nie będzie dła nich żadnych względów. 

Wiemy, już w jaki sposób będą zwalnia: 
ne mieszkania, Jak mieszkania te będą przy 
znawane i 


komu będą przyznawane 


Dotąd — jak wiadomo — przyznawa- 
niem mieszkań zajmowały się urzędy kwa- 
terunkowe, istniejące przy każdym z trzech 
starostw w Łodzi. Obecnie działalność ich 
została zawieszona: przyznawać mieszkania 
będzie tylko i wyłącznie Nadzwyczajna Ko- 
misja Mieszkaniowa, działająca na podsta- 
wie wydanego ostatnio Dekretu Mieszka- 
niowego. 

jedyną drogą do uzyskania mieszkania, 
do zamiany małego mieszkania na większe, 
na wsiedlenie do dużego mieszkania itd. 
jest napisanie wniosku lub podania. 


miejscu — 

PODANIA INDYWIDUALNE NIE BĘDĄ 
PRZYJMOWANE OD NIKOGO. 
Podania i wnioski mieszkaniowe mogą być 
składane tylko zbiorowe przez Związek 
Zawodowy, którego członkiem jest poszu- 
kujący mieszkania, ewentualnie przez Rady 

Zakładowe. 


Pod Kontrolą 


Związki Zawodowe | Rady Zakładowe 


wyłonią specjalne podkomisje, które zajmą 
się zbieraniem wniosków 1 podań mie- 
szkaniowych oraz kontrolą mieszkań. 

Jak już zaznaczyliśmy, nikt na ulicę nie 


250 mieszkań dla robotników 


Dwie instyłucje, zajmujące dwa domy, przeno- 


: 
szą się do 

Pisaliśmy niedawno, że nędzę mieszka- 
niową Łodzi pogłębia fakt, że wiele insty- 
tucji i urzędów w naszym mieście, idąc po 


Watszuwy 
awadzkiej 1 oraz Związek Rewizyjny 


|Syózietni RP. 


W obu tych wypadkach chodzi o cztero- 


linii jak największego rozbudowania swo-|piętrowe bloki „mieszkalne, mogące pomieś- 
ich agend, oddziałów i pododdziałów —|cić w tej chwili ponad 250 rodzin robot- 
niesłusznie zajmuje olbrzymią ilość Ioka- |niczych i pracowniczych Łodzi. 


li mieszkalnych, tak bardzo potrzebnych 
w naszych skromnych warunkach 


jennych. 


Jednocześnie w związku” z rozpoczęciem 


powo- działalności przez Nadzwyczajną Komisję 


Mieszkaniową w Łodzi należało by sobie 


życzyć, aby komisja ta w swej walce o 


I dlatego z prawdziwym zadowoleniem |rzyzwojty kąt dla ludzi ze świata pracy 
przyjęta została wiadomość o przeniesie- wzięła i te domy pod uwagę. Gdyż naszym 


miu się do Warszawy już wkrótce dwu in- 


| mieszkalne. i 
Tnstytucjami tymi są: Związek Gospo- |we otrzymała w spadku jakaś inna in 


zdaniem byłoby krzywdą dla tych ludzi 


meji, które w naszym mieście zajmo- ej 5 R 
Q -|pracy, z których wielu oczekuje od miasta 
y przez okres półtoraroczny dwa bloki |opjeyj i pomocy w zakresie  mieszkanio- 
wym, aby wspomniane bloki mieszkanio- 
-.|udział winno wziąć całe społeczeństwo í 


klarczy „Społem”, mieszczący się przy ul. 'tucja czy urząd a nie — bezdomni. (b) 


Jak już zaznaczyliśmy wczoraj na tym |fzb. 


będzie wyrzucony za wyjątkiem osób, któ- 
re dopuściły się wyżej wymienionych prze- 
stępstw, ` 

Nadzwyczajna Komisja Mieszkaniowa 
rozporządza już w chwili obecnej 30 WOL- 
NYMI MIESZKANIAMI, DO KTÓRYCH 
SKIEROWANI ZOSTANĄ PIERWSI NIE- 
PRAWNIE ZAJMUJĄCY ZBYT DUŻE MIE- 
SZKANIA LOKATORZY. 

Nawet ci, którzy zostaną natychmiast 
usunięci z mieszkań za popełnione : prze- 
stępstwa, nie będą pozostawieni bez po- 
mocy, gdyż przydzieli im się samochody 
ciężarowe, które pomogą przewieźć do- 
bytek. 


nięci z mieszkania | otrzymają inne mie- 
szkania, podane będą komunikaty do pra- 
sy z wyszczególnieniem nazwisk. W tem 
sposób akcja przydzielania mieszkań w Ło- 
dzi odbywać się będzie calkowicie pod kon 
trołą całego społeczeństwa. 


izba na dwie osoby 
Badania kontrolerów już się rozpoczęły. 
Na razie kontrołerzy interesują się miesz- 
kamiami tylko więłszymi — powyżej 2-ch 


Na kubaturę, ami na powierzchnię kon- 
trolerzy uwagi nie zwracają. T.zw. normy 
mieszkaniowe, wprowadzone w Warsza- 
wie, mie mają w Łodzi zastosowania. 

Dowiadujemy się, że Nadzwyczajna Ko- 
misja Mieszkaniowa, wydając decyzję w 
sprawie ewentualnego dosiedlenia kiero- 
wać się będzie ilością osób, zamieszkują- 
cych dane mieszkanie, biorąc jako zasadę, 
że na każdą tzbę powinno przypadać naj- 
mniej po 2 osoby. 

Jeśh Komisja uzna, że dane mieszkenie 

zamieszkuje zbyt mała ilość osób — to 
albo dosiedli tam kogoś, albo jeśli dyspro- 
porcja będzie zbyt wielka — przeniesie się 
danego lokatora do mieszkania mniejsze- 
go, przeznaczając sporne mieszkanie pra- 
cownikom, obarczonym większymi rodzi- 
nami. 
Dla pracowników wyzwolonych zawo- 
dów — dla lekarzy, adwokatów, nauczy- 
cieli, literatów, dziennikarzy itp. przezna- 
czona będzie dodatkowo dla wykonywania 
zawodu jeszcze jedna izba. 


Po mieszaniach — urzędy 
Jak się dowiadujemy, poruszana przez 
„Express” sprawa zajmowania zbyt dużych 
lokali í zbył wielu budynków przez roz- 
maiłe urzędy i instytucje, znalazła żywy od- 
dźwięk, czego najlepszym dowodem jest, że 
oficjalnie zapowiedziano przeprowadzenie 
akcji również i na tym odeinku. 

Lokałe urzędów będą tak samo zbadane 
i tak samo ograniczone, chociaż się ło nie 
którym nie spodoba. 

W ten sposób podkreślony zostanie 
ogólny charakter tej akcji, w której 


która też nie powinna nikogo ominąć! (a). 


O tych wszystkich, którzy zostaną usu- 
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Polska obchodzić będzie 
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Zniżki w uzdrowiskach 
dla członków związków zawodowych 


Członkowie Związków Zawodowych 
na podstawie zezwolenia Minister- 
stwa Zdrowia korzystąć mogą z 50 
proc. zniżek od opłat za kąpiele i za- 
biegi lecznicze oraz taksy kuracyjne 
we wszystkich państwowych. zakla-| 
dach zdrojowych. 

Zmiżkę otrzymują członkowie Związ- 
ków Zawodowych na podstawie skie- 
rowania odnośnego Związku Zawodo- 
wego. (i) 


Tydzień Strażacki 
odbedzie się w całym kraju 


W dniach od 1 do 8 września cała 
„Tydzień 
Strażacki“, organizowany przez po% 
wołany ponownie do życia Związek 
Straży Pożarnych. 

Na terenie Łodzi, jaki w innych mias 
tach, odbędą się specjalne uroczysto- 
ści, przewidziane są także publiczne 
pokazy strażackie. (v) 


Žž 4 
Za kradzież w fabryce 

do dyspozycji Komisji Specjalnej 
W fabryce włókienniczej dawn. Adolf 
Horak „w Rudzie Pabianickiej aresztowa- 
ny został na gorącym uczynku kradzieży 
robotnik tego przedsiębiorstwa Franciszek 

Kowalski (Grabowa 18). 

Kowalski został zatrzymany na kradzie- 


EXPRESS 


Jak wiadomo, od kilku dni w sklepach 
miejskiej sieci rozdzielczej odbywa się 
sprzedaż artykułów żywnościowych na kar- 
ty zaopatrzenia na miesiąc sterpień. 

Przed sklepami tworzą się „kolejki“. W 
sklepach dochodzi do nieporozumień. Ob 
[sługa klientów poważnie kuleje, 

Niedociągnięcia te są wprawdzie zjawi- 
skiem normalnym na tym odcinku życia, 
jednak w żadnym jeszcze miesiącu nit 
występowały z taką wyrazistością, jak obec- 
nie. Chodz! mianowicie o to, że Wydział 
Aprowizach i Handłu przeznaczył w tym 

berdzo mało czasu na załatwienie 
kitentów — wsżystkiego siedem dni» Dzień 
27 bm. jest ostateczny dla zrealizowania 
kart żywnościowych na sierpień. 

O tym, że Wydział Aprowizacji ! Handlu 
za późno „wywołuje" przydziałowe artyku- 
ły — pisaliśmy już ostatnio. Obecnie chce- 
my zwrócić uwagę na inną rzecz, która ró- 


skiwań z powodu załatwiania 


ży ręczników. Gdy funkcjonariusze M. O. 
udali się do jego mieszkania i przeprowa- 
dzili tam rewizję, znaleźli 500 metrów naj- 
rozmaitszych materiałów, pochodzących z 
kradzieży, 

Kowalski został aresztowany i m syste- 
matyczne kradzieże przekazany do dyspo- 
zycji Delegatury Komisji Specjalnej w Ło- 
dzi. (i) 


Brzoskwinie -50 zł. kilo 


szkoda tylka że na Śląsku 

Urodzaj na owoce w r. b. przeszedł 
wszelkie oczekiwania i ma charakter 
ogólna krajowy. 

Dolny Śląsk, obfitujący w duże i do- 
brze zagospodarowane ogrody, jest do- 
słownie zasypany owocami, których ce- 
ny rzecz zrozumiała odpowiednio spa- 
dty. 

We Wrocławiu nprz. kilogram brzo- 
skwiń kosztuje 50 zł. Szkoda, że z tych 
smacznych i pożywnych owoców nie 
możemy korzystać w Łodzi, gdzie ceny 
ich są bez porównania wyższe, (v), 


Fundusze emerytalne 


w Źwiązknch Samorządowych 

Minister 'Administracji Publicznej 
wyjaśnia okólnikiem z dnia 3 sierpnia, 
że Związki Samorządowe, które w swo 
im czasie ubezpieczały swoich pracow 
ników we właśnych funduszach emery- 
talnych, mogą obecnie wznowić dzia- 
łalność tych funduszów, 

Wymagane są tylko dwa warunki: 
funduszem objęci będą wszyscy pracow 
nicy, zatrudnieni dłużej niż rok, poza- 
tem miejseowe statuty emerytalne 
zapewniają pracownikom świadczenia 
ną warunkach nie gorszych niż te, jakie 
zapowniają ustawy pracownikóm pry: 
watnym. (k) 


PRZETARG 

Zarząd Miejski w Łodzi Wydział Gospodar- 
czy ogłasza przetarg nieograniczony oa do 
stawę następujących szczotek: 

1) 1600 szt. szczotek ręcznych do zamiata- 

nią, 

2) 1000 szt, szczotek do zamiatania do kija, 

3) 1000 szt, szczotek do omiatania kurzu 

4) 1000 szt. szczotek kłozetowych, 

5) 300 szt. szczotek do wanien, 

6) 300 szt. szczotek do obuwia, 

Bliższych szczegółów udzieli Wydział Go- 
spodarczy ul. Legionów 10. pokój 14 w godz. 
od 9-ej do 13-ej, 

Oferty w zalakowanych kopertach z napi- 
sem: „Oterta ma szczotki” (dołączyć wzory 
poszczególnych szczotek) należy składać pod 
wyżej wskazanym adresem Wydziału Gospo- 
darezego, pokój 14 do dola 27.8.46 roku do 
godz. 9*ei tano, 

Otwarcie ofert nastąpi w tym samym drin 
o godz, 10. 

Zarząd Miejski w Łodzi zastrzega sobie 
prawo wyboru dostawcy bez względu na ce- 
nę. a także prawo uznania, że przetarg mit 
dat wydatku, 


Łódź, dnia 20 sierpnia 1946 r. 
Zarząd Miejski w Łodzi 


wnież przyczynia się niepotrzebnie do uty- i 


ILUSTR = 


— ———— N- 016 


Nieporozumienia w sklepach 


przy wydawaniu artykułów żywnościowych. — Komunikaty 
o przydziałach na kartki należy redagować przejrzyście! 


klientów. Chodzi tu doprawdy o drobiazg, 
który posiada jednak znaczenie zasadnicze 
1 może w wysokim stopniu usprawnić pra- 
cę w sklepach miejskiej sieci rozdziełczej. 

Rozsyłane przez Wydział Aprowizacji 1 
Hamdłu komunikaty do prasy oraz do po- 
szczegółnych sklepów są zredagowane fa- 
talnie — są nieprzejrzysie 1 trudno się z 
nich orientować, co się właściwie komu 
należy, 

Wydział Aprowizacji ! Handlu popełnia 
zasadniczy błąd, redagując te komunikaty 
NIE WEDŁUG KATEGORII KARTEK, LECZ 
WEDŁUG RODZAJÓW SPRZEDAWANYCH 

ARTYKUŁÓW. k 

Klient bierze do rękl komunikat | czyta: 
mąka pszenna. — Teraz wzrok szuka 
wzdłuż całej wiadomości, na jakie katego- 
rie kartek dają mąkę. Gdy obliczył, ile mu 
się należy mald — czyta dalej. Cukier 1 
znowu to samo — trzeba na jakie 
kariki dają cukier, bo przecież niemal każ- 
|dy klient ma kilka naraz kartek. 


Niezwykły wypudek przy ulicy Wodnej I5 


Terenem cudownego niemal ocalenia jląc się wprost ma leżące w powijakach | kowe, 


dziecka był dom przy ul. Wodnej 15. 

Pogotowie położnicze wezwane zostało 
tam wczoraj, celem udzielenia pomocy He- 
lenie Krawczyk, zamieszkałej na parterze, 
u której po porodzie wywiązały się poważ- 
ne komplikacje. 

W czasie, gdy przybyły lekarz i -akuszer- 
ka zajęci byli chorą, nowonarodzone dziec- 
ko leżało na kuferku pod Ścianą, gdzie kie- 
dyś na tym miejscu znajdowało się okno, 
obecnie zamurowane. 

Nagle rozległ się głuchy trzask I na o- 
ozach matki i asystujących przy zabiegu 


dziecko. 
Wszyscy byli przekonani, że x dziecka 


została tylko krwawa miazga. Któż opisze 


Gdy obliczył, ile ma dosłać cukru, za- 
pomniał ile mu się należy mąki. A już zu- 
pelnie zagubił się w obliczeniach, gdy doj- 
dzie do słoniny, czy herbaty. 

Po co to jest potrzebne? Czy nie lepiel 
redagować komunikaty właśnie tak, jah 
dyktuje prosty rozum — według kałegorii 
kartek? 


„Express podał przed kilku dniami tak, 
zredagowaną notatkę. Co dostaniemy na | 
kartki? A więc — WŁAŚCICIEL KARTKI | 
KATEGORN I dosłanie — 2kg mąki, pól 
kg cukra fid, właścicieł kartki kał. I R — 
otrzyma ćwierć kg cukru, 300 gr. soti itd. 

Tak więc można podsumować momen- 
tałnie, co otrzymujemy na wszystkie kartil 
łącznie, klient upewni się, że otrzymał 
wszysłko, co mu'się należy i tym samym 
umiknie niepotrzebnych nieporozumień 1, 
co najważniejsze, usprawni się pracę sprze- 
dawców w sklepie, 

To jedno. Poza tym polecamy gorąco | 
kierownikóm poszczególnych sklepów 
wprowadzenie następującej inowacji, która | 


Cudowne ocalenie dziecka ZE. 


ży umieścić dużych rozmiarów orientacyj- 
ną kartę, która będzie uwzględniać wciług 
wyżej opisanego sposobu przydziały kart- 


Stojąc w kolejce klient spojrzy do góry 1 
przeczyta, że na kertkę I otrzyma tyle a ty- 


jednak radość przerażonej matki, gdy po le towarów, taktej a takiej wagl, w takiej a 


odrzuceniu zwałów cegły, wydobyto spod 


taklej cenie, przy czym należność wyniesie 


gruzów zawiniątko x dzieckiem nie naruszo |tyłe a tyle złotych. Poszczególne rubryki 


nym i nawet nie zadrapanym? 


Jak się okazało, walące się cegły utwo- 


rzyły nad główką dziecka rodzaj sklepie- 
nia, które powstrzymało upadek następ- 
nych ecgiet, gruba zaś pierzyna ochroniła 
ciałko noworodka przed zmiażdżeniem. 


tzn. nænery odcinków, nazwa towaru, wa- 
ga, cena i należność mogą być umieszcze: 
ne w rozliniowanych polach, co makomi- 
cie ułatwi orienłację 1 usprawni. pracę. 
Mamy nadzieję, że zarówno Wydział As 
prowizacji 1 Handlu jek 1 kierownicy skle 


Wypadek ten żywo jest komentowany |pów rozdziełczych skorzystają z naszych 


runęła wmurowana ściana nad koszem, wa- |przeż ratesekańców całej okolicy. (i) 


uwag. (0) 


Nie wyrzucać znaczków! 


Za stare miepońrzebne nikomu znaczki poczie= 
we dosiamiemy zabawki dla dzieci 


Będąc wczoraj w lokalu Okręgowej Ko- 
misji Związków Zawodowych przy ul. 
Strzeleckiej 2, zauważyłem, 


nat znaczki pocztowe wraz z rogami ko- 
pert, dopiero co otrzymanej koresponden 
cji. 

Wiedziony przysłowiową ciekawością 
dziennikarską, zapytałem : 

— Zajmujecie się, obywatela, filatelisty- 
ki 

— Nie pada odpowiedź — to dla naszych 
dzieci, na wyzaienę z zagranicą na dużo do- 
brych rzeczy. > 

To już zabrzmiało — jąk to się mówi 
językiem dziennikarskim — „Ssensneyjnie”, 
to też, zaintrygowany, poprosiłem 0 SzCze- 
góły tej niezwykłej tranzakcji. 

I dowiedziałem się o rzeczach doprawdy 
ciekawych. 

Zagranicą — w Szwecji, Danii i Szwaj- 


IOD, 


KONTOP 


ORAZ MATERIAŁY I 
W DUŻYM 


jak jeden z 


ulPIOTRKOWSKSA1 


jsiebiorstwa polskie znaczki pocztowe, które 
34 heec cenione przez filatelistów całego 
świata. 


Ostatnio przedsiębiorstwa te skomuniko- 


broczynnymi w Polsce, 


znaczki pocztowe, 
hr, dziatwy, jak gry sportowe, zabawki 
itd. 


polskie znaczk 
miepotrzebnych nikomm kopert i cały szereg 
zakładów dziecięcych otrzymał już z wyżej 


KOVI.893 


POLECAJĄ PODRĘCZNIKI I KSIĄŻKI SZKOLNE 
NA NOWY ROK SZKOLNY 


PRZYBORY PIŚMIENNE 
WYBORZE. 


w a m 


i dj (Łodzi podjąć na szeroką siats 
kasia ZEE radę o mia znaczków pocztowych, dzięki. którym 
pomocą dla dzieci, proponując nadsyłanie można będzie uprzyjemnić czas 
do Polski, wzamian za polskie używane 
rozmnitych upominków OPickuñezyeh | wychowawczych? , 


earii istnieją specjalne przedsiębiorstwa fi- wymienionych krajów miłe podarunki dla 
latelistyczne, które skupują wszełkiego ro- jdziatwy. 

e j jdzaju używane znaczki pocztowe dla celów 
funkcjonariuszy związkowych piłnie odci- filatelistycznych. M. in. interesują te przed- 


Jeśli chodzi o związki zawodowe, wyy- 
tają one znaczki pocztowe do Komisji Oen- 
itralnej Związków Zawodowych w Ws 
wie, a ta z kolei wraz ze znaczkami 
nych miast kieruje je zagranicę. 
Czy nie byłoby wskazane, aby na terenie 
5 axoję zka 


d naszym 
jmilasińskim, przebywającym w zakładach 


Ileż to setek tysiocy znaczków niszczy 
się u nas każdego dnia? Nio ma takiego 
przedsiębiorstwa, któreby nie prowadziło 


; ORE T veo paaA skorzystano ożywionej korespondencji. Codziennie przy- 
J akir u $ miej ZASTANUE£ |-hodzą listy. Do niektórych przedsiębiorstw 
pocztowe, zdejmowane Zi rzychodzķ dziennie całe ktosy. Cóż prost 


szego, jak wyciągnąć nożyczki i wycie: 
znaczki pocztowe ? Zabieg nieskomplikowa: 
ny i wiele czasu nam nie zabierze, a wyci 
nając znaczki, będziemy wiedzieli, że rohi» 
my dobry uczynek, że za te niepotrzebne 
mikomu znaczki pocztowe uśmiechnie się 
gdzieś buzia dziecięca! | 


Dokąd wysyłać znaczki pocztowe? Ni i 


lepiej byłoby, aby ak * ta została secni 
fralizowana. Mógłby ¿è tym zająć, po 
lwiedzmy' Polski Czerwony Erzyż, czy te: 
iRobotnicze Towarzystwo Przyjaciół Dri 
lei. Podobno R. T. P. D. w Warsznwie prz 
ul. Słowackiego 5/13 (Warszawa — Żolii 
|bórz) przystąpiło już do akofi rbiaeni 
znaczków pocztowych, lecz oddział łódzki 
narazie o tym nic nie wie. 

Należałoby więe skomunikować się w tej 
sprawie z Warszawą i zawiadomić ogół 0 


` |tym, gdzie można wysyłać znaczki poczte* 


we na upominki dia dzieci, a niewątpliwie 
izy takiej akcji będą bardzo pomyśle 
ne! (k)., 


NIM 


Dokończ 

W łódzkim świecie piłkarskim wre praca 
przygotowawcza do zbliżającego się szyb- 
kimi krokami sezonu. Postanowiono nie 
„zwlekać i rozpocząć go możliwie szybko, by 
wykorzystać każdy termin świąteczny. Już 
pobieżny rzut oka na projektowany kalen- 
darzyk ŁOZB wskazuje, że jednak tych 
terminów nie starczy i że sięgnąć trzeba bę- 
dzie i do dni powszednich, by jakoś na czas 
uporać się z zawodami projektowanymi, a 
"także nakazanymi przez wyższą magistra- 
turę pięściarską. W dodatku kłopot nowy, 
bo i Związek Atletyczny też chce mieć dla 
siebie jakiś dogodny termin, lecz słusznie 
obawiając się konkurencji, której i tak by 
nie sprostał, chce działać w porozumieniu 
z ŁOZB. A tu do r5 listopada trzeba się 
uporać z drużynowymi mistrzostwami okrę 
śu i wyłonić zespół mistrzowski. 

To też otwarcie sezonu nastąpi możliwie 
najrychlej, a więc już r września. Na pier- 
wszy ogień pójdą zawady ŁKS — Wima w 
hali sportowej przy ul. Rokicińskiej. We 
wrześniu również odbędą się tylekrotnie 
zapowiadane i stale odkładane mistrzostwa 
Polski w wadze Średniej. Pary: Kolczyński 
(Grochów) — Bednarz (ZWM Bydgoszcz) 
oraz Pieniążek (Wisla) — Sobczak (War- 
ta) spotkają sie w ramach meczów o dru- 
żynowe mistrzostwo Łodzi. Półfinały pisze 
widuje się na zr września podczas zawo- 
dów ŁKS — Z,jedae zone, a finał dnia na- 
stępnefo w ramach meczu Zryw — Wima. 

Łodzianin Unton nie będzie dopuszczo- 
ny, chociaż nie odebrano mu zwycięstwa 
nad Sobczakiem, gdyż werdvktu sędziow- 
skiego zmieniać nie można. Wybrano jed- 
nak Sobczaka, jako zawodnika lepsztgo 
technicznie, 

EEEE PETE PIERCE PEET: 


Dziś i iutro na boiskach 


Program Imprez sportowych w Łodzi 1 
na prowincji na dzień dzisiejszy i futrzej_ 
szy pod względem ilościowym przedsta- 
wia się obficie. Obok zawodów piłkarskich 
odbędą się spotkania w tenisie, występ glu- 
choniemych oraz zawody o mistrzostwo 
Oficerskiej $zkoły Intendentury. 

Oto szczegółowy kalendarzyk imprez: 
SOBOTA z 

Boisko Wima, godz. 17.30 zawody o mi- 
strzostwo kl. B ZWM Cyganka — TUR 
Chojny. 

Boisko Zjednoczonych godz. 17 początek 
mistrzostw Oficerskiej Szkoły Intendentury, 
W programie piłka ręczna, zawody pływac- 
kie i lekkoatletyczne. 


Boisko w parku Poniatowskiego godz. 15 
Krakus 
(Kraków) — pracownicy Banku Gospodar- 


początek spotkania tenisowego 


stwa Krajowego. 
NIEDZIELA: 


Boisko w parku Poniatowskiego godz. 9 
tenisowego 
Krakus (Kraków) — pracownicy Banku 


rano: zakończenie spotkania 


Gospodarstwa Krajowego. 
Boisko. Zjednoczonych godz. 10 rano za- 


kończenie mistrzostw Oficerskiej Szkoły In- 


tendentury w piłce ręcznej, pływaniu i lek- 
kiej atletyce. 


Boisko Podgórze godz. 10 rano zawody 
o puchar ŁOZPN=u Ognisko — Jutrzenka. 
Boisko WIMA godz. 17.30 zawody o pu- 


char ŁOZPNu WIMA — LOT. 


Boisko Zjedonczonych godz. 17 zawody 
piłkarskie głuchoniemych reprezentacji Ło- 


dzi i Poznania. 


Piotrków godz. 17 międzymiastowy mecz 
piłkarski reprezentacji robotniczych War- 


szawy i Łodzi. 


Tomaszów godz. 17 zawody o wejście do 
klasy A TUR (Tomaszów) — ZWM (Ale- 


ksąndrrów). 


Żychlin godz. 17 zawody o wejście do 
kutnowskiego — 


kl. A mistrz podokręgu 
Boruta (Zgierz) 


ADIO 


ja-Zaczynaj 


cenie zmisirzosźw Poilsis w w 


Nawał imprez, wśród których przewidzia 


— Śląsk 3 listo»iia, uniemożliwił ŁOZB 
przyjęcie oferty. na wyjazd do Częstocho- 
lwy, która zaprasza naszych reprezentan- 
tów do siebie. Ze Śląskiem mamy mały 
rachunek do wyrównania za nieznaczną Co- 
prawda lecz zawsze porażkę (7:9), a do 
Warszawy wybierają się nasi pięściarze aby 
dotrzymać danego zobowiązania. Jadą 
przy tym na własny koszt, przezneczając 
całkowity dochód z tych zawodów na od- 
budowę zniszczonego sportu naszej stolicy. 
Gest piękny, godny naśladowania przez in- 
ne okręgi. 


Ruch sportowy pod okupantem roz-| 
począł się w 1942 roku, w którym. 
powstało na terenie Łodzi kilkanaściej 
klubów tajnie. zorganizowanych. Na- 
zewnątrz były to kluby tylko sportowe 
lecz w gruncie rzeczy byly one organi: 
zacjami politycznymi różnych odcieni. 
I tak zostały zorganizowane następują- 
ce kluby: 

1. „Cytadela“ — rekrutująca się z 
zawodników zamieszkałych w pobliżu 
pl, Hallera, na czele której stanął zna- 
ny gracz Strzelczy oraz zawodnicy: 
Królewiecki, Królasik, Kowalski, Bi- 
larjusz, Mikołajczyk i im 

2. „Wólka“ — zawodnicy zamieszkali 
w pobliżu ul. Wólczańskiej, ze znanym 
graczem Koczewskim na czele. 


| 


„Zdrowie” — zawodniey zamie- 
szkali w pobliżu Zdrowia, na czele z 
Rzemigalą. 


4. „Śródmieście* — składające się z 
zawodników łódzkiego Sokoła. Była to 
jedna z rewelacyjnych drużyn o szyb- 
kim ataku, dobrej pomocy i zadawala- 
jącej obronie. Na czeel stał Włodarczyk 
obecnie grający w barwach ŁKS-u, 
Krawczyk i Meksa. 

5. „Molkerei“ — składająca się z za-| 
wodników - robotników wymienionej 
firmy. Na czele stał Pawłowski, obec- 
nie kierownik drużyny Biegu i członek 


ne są Łódź — Warszawa 1 września i Łódź; 


brak odpowiedniej hali sportowej. Na po- 
trzeby boksu łódzkiego hala Wimy i sala 
Geyera są stanowczo niewystarczające. 
Częściowym rozwiązaniem tego palącego 
problemu będzie pozyskanie sali przy ul, 


|grywano nie na boiskach, które oku- 


G 


Sezon pięściarski zapowiada się mocno 
ożywiony i interesujący. Do wymienionych 
|imprez dodać trzeba jeszcze i spotkania z 
drużynami zagranicznymi, bo i do takich 


mogli narzekać. 


sięgnie ŁOZB. Na brak wrażeń sportowych 
i emocji miłośnicy sportu pięściarekiego 
stanowczo w tegorocznym sezonie nie będą 


MAKA 


JJ 


adze średmiej 


Jaracza, gdzie dotychczas mieścił się tea- 


trzyk Gong. Sala ta została przydzielona 
ZWM „Zryw“. 


Na terenie Pabianic nastąpi najprawdo- 
podobniej już wkrótce fuzja dwóch działa* 
jących tam klabów: Włókniarza, który w 
swych szeregach skupia dawniejszych zas 
wodników Sokoła i Kruszendera. Utworzo- 
ny zostanie nowy klub pod nazwą Pabia- 


Dużą troską napawa nasze władze ŁOZB |iękiego K. S, Połączenie to wyjdzie nape- 


6. „Widzew“ — rekrutujący się z! 
miodych zawodników na czele z Nowi- 
szewskin i Sadowskim. | 

T. „Koziny — z zawodników zamie- 
szkałych w pobliżu tejże dzielnicy, na 
czele której stał znany w całej Polsce| 
piłkarz, Karasiak. 

8. „Marysin* — rekrutujący się z za- 
wodników Huraganu na czele z Rako- 
wieckim, 

Te to właśnie drużyny przystąpiły 
do rozgrywek o mistrzostwo Łodzi; 


pant przeznaczył tylko dla niemców, a; 
na placach: Hallera, Zdrowiu i Mary-| 
sinie. Były to puste tereny bez bramek, 
siatek i żadnych oznaczeń. Do najbar- 
dziej emoejonujących zawodów zaliczo- 
no tak zwane derby Łodzi: Oytadela— 
Wólka. Poza tym uzyskano takie wy- 
niki: Wólka—Molkerei 12:0, Cytadela 
— Zdrowie 1:0, Wólka—Zdrowie 1:1. 
Zawodom tym przyglądało się ponad 
3000 osób, w tym nawet paręset niem-| 
ców, którzy woleli ogłądać zawody pol- 
skich drużyn, niż niemieckich, które 
reprezentowały mierny poziom. 
Sędziami tych zawodów byli: p. Szper 
ling, który w r. 1942 prowadził 16 spot- 
kań, p. Stępień 6 spotkań, p. Naporski 
3 oraz p. Pogodziński 2. Organizowali 
imprezy: Sperling, Stępień, Kowalski 
Z., Strzelczyk, Koczewski, Królewiecki 


wydziału gier i dyscypliny LZOPN=u. 


. sa 
W ogólnej punktacji 

OSLO, 23.8. Nastąpiło tu uroczyste o- 
twarcie pierwszych powojennych mi- 
|strzostw lekkoatletycznych Europy. Roz- 
poczęła je, jak zwykle, defilada zawodni- 
ków. Wszystkie reprezentacje witaie były 
owacyjnie, jedynie tylko Włosi spotkali się 
z niechęcią publiczności. Opinia publiczna 
tutejsza jest zgodnego zdaria, że Włosi nie 
powinni być w-ogóle dopuszczeni do mi- 
strzostw, 

Pierwszy dzień mistrzostw przyniósł na- 
stęepująċe wyniki: 

na 100 m. odbyły się przedbiegi i półfi- 
nały. Polskie zawodniczki startowały w po- 
szczególnych grupach i wszystkie zostały 
wyeliminowane. Walasiewiczówna doszła 
do półfinału, lecz tutaj odpadła. Półfinał 
wygrała Kresonowa (ZSRR) w 12 sek. 

Jedynie start Wajsówny w pchnięciu ku- 
lą przynióst naszym barwom pewien suk- 


PIERWSZE WYNIKI w OSLO 


i Rzemigała. 


: za s 

prowadzi Finlandia 
miejsce punktowane. Najlepszy rzut Waj- 
sówny — 11,65 jest też i najlepszym jej 
wynikiem w bież, sezonie. Zwyciężyła i tu- 
taj zawodniczka ZSSR Sewriukowa z wyni- 
kiem 14,16 m. przed Ostermeyer (Francja) 
— 12,84 m. Odpadł również Staniszewski, 
który w przedbiegu na 800 m. przyszedł 
ostatni, mając czas 2:07. Najlepszy noto- 
wany czas dnia 1:58. 

Pierwsze dwa miejsca w maratonie obsa- 
dzili Finowie Hitauem i Miz 
trzeci przybiegł do mety Pujko (ZSRR). 
Również i trójskok przyniósł zwycięstwo 
zawodnikowi fińskiemu Raitola — 15,17 
przed Longsonem (Szwecja), wreszcie w 
biegu na 100.000 mtr. zwyciężył Heino (Fin 
landia) w bardzo dobrym czasie 29 m. 52 s. 

Pierwszy dzień mistrzostw był dniem 
zwycięstw zawodników fińskich. Zajęli oni 
najwięcej pierwszych miejsc, to też w ogól- 


ges. Nasza mistrzyni uplasowała się na 
lewartym co prawa miejscu, lecz jest to. 


nej punktacji zespołowej wysunęli się od 
razu na pierwsze miejsce. 


wno obu organizacjom na dobre. Miast do- 
tychczasowego wzajemnego utrudniania s0- 
bie pracy powstanie nowa organizacja dużo 
silniejsza, o większych możliwościach roz- 
wożowych. 


POD BUTEM OKUPANTA 


Łódzkie piłkarstwo w okresie wojny 


Pod konice sezonu podczas derbów 
Cytadela—Wólka przy stanie 1:0, nie- 
spodziewanie zjechała żandarmeria, 
Powstał popłoch wśród publiczności, 
której było na wspomnianym meczu 
3000. 

Sędzia spotkania p. Sperling wraz % 
dwoma zawodnikami zostali aresztowa- 
ni i doprowadzeni do komisariatu, Po 
4+godzinnym pobycie oświadczono im, 
aby żadnych meczów piłkarskich nie 
rozgrywano, w przeciwnym bowiem ra- 
zie wszystkich wyślą do obozów kon- 
centracyjnych za wywoływanie zbiego- 
wiska, Dównież mecz Wólka—Koziny 
przerwany był przez żandarmerię 
konną. 

W roku 1943 ilość klubów ną począt- 
ku sezonu była identyczna co i w po- 
przednim, lecz z biegiem czasu, zmala- 
ła, gdyż kilkudziesięciu zawodników 
wyslano na roboty do Niemiec, Przesta- 
ły istnieć: Widzew, Śródmieście, Mol- 
kerei i Koziny. Rok 1948 był ciężki dla 
sportoweów Łodzi. Okupant utrudniał 
rozgrywanie zawodów, pomimo tego 
jednak mistrzostwo doprowadzono do 
końca. Zaszczytny tytuł ponownie zdo- 
była drażyna Cytadeli, bijąc w finale 
Wólkę 1:0. Oto kilka wyników zawodów 
o punkty: Cytadela—Wólka 1:0 i 1:0 
(rewanż), Zdrowie—Wólka 1:0, Cytade- 
la—Ruda 5:0, Wólka—Wicher 3:2. W 
roku tym powstał zespół Wichrn, zało- 
życielami którego byli Włodarek i bra- 
cia Mikołajczykowie. Pod koniec sezo- 
nu Wicher obok Cytadeli i Wólki był 
jednym z najsilniejszych zespołów. Ró- 
wnież przeprowadzone zostały w tym 
roku zawody o nagrodę (piłke), funda- 
torem której był p. Kowalski. Jeśli 
chodzi o sędziowanie, to Szperling pro- 
wadził 12 zawodów, p. Stępień 7 i p. 
Naporski 2. 

Trzeba nadmienić, że mało było od- 
ważnych do zorganizowania spotkań 
i tylko dzięki kilku jednostkom sport 
łódzki ńie upadł. Rok 1944 był najcięż- 
szym dla sportowców naszego miasta, 
Na zawodach Wicher—Wólka żandar- 
meria zorganizowała wielką obławę. 
Zawody zostały po 15 min. przerwane. 
Kilkadziesiąt osób aresztowano, zaś 
niektórym sporządzono mandaty karne. 
Plac Hallera i Zdrowie były dla pol- 
skich sportoweów zamknięte; wysta- 
wiano tablice z napisem: „Verboten“. 
Pomimo tego zakazu do skutku doszedł 
jeszcze jeden mecz, Mistrz Łodzi Cyta- 
zakończyła spotkanie z Pabjani- 
cami wynikiem bezbramkowym 0:0, 
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TEATR WOJSKA POLSKIEGO 
Cegielniana 27 

_W -sobot i niedzielę ostatnie przedstawie- 
nia „Niebieskiego Lisa“ z Marią Gorczyńską. 
W sobotę godz. 19.15, w niedzielę o godz. 
16 i 19.15. 

TEATR POWSZECHNY TUR 
1l-go Listopada 21 
Nieczynny. 
TEATR KAMERALNY DOMU ZOŁNIERZA 
Daszyńskiego $4 

Dziś o, godz. 19.15 „Roxy“ 

TEATR LETNI „BAGATEŁA* 
Piotrkowska 94, 

Prezentuje codziennie przezabawne przy- 
gody malarza Ząbka i hrabiego Narcyza w 
komedii muzycznej Gozdawy i Stępnia 
„Bliźniak* z Dymszą w roli tytułowej na 
czele znakomitego zespołu I. Górskiej, A. 
Góreckiej, J. Kurnakowicza i S. Łapińskiego 
w reżyserii K. Rudzkiego, 

Pocz. przedst. o godz, 19.30. Kasa „Ba- 
gateli" czynna cały dzień, tel. 272-70. 


KINA 
diana (Piotrkowska 67) — „Wielki 
Uk 


„Tęcza 
Benoit", 
` „Wista“ (Przejazd 1) — „Szczęśliwa 13“. 
„Adria" (ul. Główna 2) — „Szczęśliwa 13*. 


(Piotrkowska 108) — „Kapitan 


„Gdynia* (Przejazd 2) — „Śluby kawa- 
lerskie* 

„Hel* (Legionów 2/4) — „Śluby kawa- 
lerskie* 

„Stylowy” (Kilińskiego 123) — „Czterech 


na posterunku”. 
„Robotnik (Kilińskiego 
uchwytny Smith 


178) — „Nie 


MEANA Lekarze AMG 


Dr ŁOZA EMIL, specjalista w chorobach 
skórnych, wenerycznych, przyjmuje od 12-2, 
|-6—68, tel. 179-56, SIENKIEWICZA 34. 4766 


Dr KOWALCZYK JERZY Choroby skórne — 
wnętrzne, Piotrkowska 35, przyjmuje 3—6. 
Tel. 150-53. 4771 


Dr PIWECKI ALEKSANDER, choroby we- 
wnętrzne, Piotrkowska 35, przyjmuje 3—6. 
3626 


Dr med. GLAZER, choroby skórne i wene- 
ryczne. Ordynuje 5 — 8 pp. Andrzeja Nr 28, 
tel. 179-10. 4133 


Dr LENCZEWSKI — choroby kobiece j sku- 
szeria, obecnie Łódź, ui. Sienkiewicza 51 
— 7, tel, 181-47. 


Dr B. DOBROWOLSKI, specjalista chorób 
nerwowych i seksualnych, powrócił i przyj- 
muje 3—7, ul. Kopernika 6, tel. 186-00. 4749 


Dr med. S. ŻURAKOWSKI, Dr A. RATAJ- 


ŻURAKOWSKA (z Warszawy), specjaliści 
chorób skórno - wenerycznych i  moczo- 
płciowych, Piotrkowska 33, godz. 12—1 i 
3— 4739 


LEKARZ - DENTYSTA Tadeusz Mintz, Le- 
czenie chorób zebów, jamy ustnej, zęby sztu- 
cme, Południowa 46, Przyjmuje 4—6. Tele- 
fon 268-91. 4750 


„Wolność“ — (Napiórkowskiego Nr 16) 
„Uwodziciel“ 
pRoma“ (Rzgowska 84) — „A. B, C. mi- 


„Zachęta” (ul Rzgowska %) — „Srebma 
„Swit“ (Bałucki Rynek 5) — Listy z pola 


„Muza“ (Ruda Pabianicka) 
miłości!" 

„Włókniarz“ (Zawadzka 16) — „Konflikt*. 
-„Przedwiośnie* (Żeromskiego 74-76) 
„Jeden z naszych samolotów zaginął" 

„Bałtyk“ (Narutowicza 20) „Tatry“ 
(Sienkiewicza 40) — „Zygmunt Kłosowski“ 

„Rekord“ (Rzgowska 2) — „Powrót 

„Bajka“ (Franciszkańska 31) — „Powrót“ 

„Oświatowy* OM TUR (Kopernika 8) — 
Torpedo — Reprezentacja Łodzi (reportaż 
meczu) 1 „Czarne diamenty“ 

Początek seansów w dni powszednie o go 
dzinie 16, 18, 20, — W niedzielę i święta o go 
dzinie 12, 14, 16, 18, 20. 


—— 
OGRÓD ZOOLOGICZNY 

Zdrowie (dojazd tramwajem Nr 9% otwarty 
codziennie od 9 rano do zmierzchu. 

OYRK Nr 3, Al. Kościuszki 5—7 
Ostatnie dni pobytu, doborowy program, 16 
atrakcji światowych, początek przedstawie- 
nia o godz. 19.30. Wtorki — czwartki — so- 
boty — niedziele po 2 przedstawienia o godz. 
16.30 í 19.30, Ceny zniżone o 50% na przed- 


„Kwiat 


Dr LIBO ALEKSANDER choroby uszu gar- 
dła i nosa. Przejazd 6. Od 8—10 i 4—6 pp. 
Telefon 101-50. 3941 


Dr med. JÓZEF WIERZBOWSKI. choroby 
wewnętrzne, wznowił przyjęcia, Sienkiewi- 
cza 51, m. 4, tel. 170-60. 4400 


Zaofiarowanie pracy 
WOJSKO POLSKIE — Rej. Zarz. 
Bud. Łódź, przyjmie zaraz wykw. 
nego technika budowlanego, technika instal. 
wodociągkanaliz., rachmistrza i płatnika 
księgowego, na etat urzędników. Oferty wraz 
z życiorysem należy składać osobiście w kan- 
celarii — Narutowicza 17. 5002 


BUKIECIARKA zdolna natychmiast potrzebe 
na, Rzgowska 37, Kwiaciarnia. 5011 


POTRZEBNY stolarz meblowy i polerownik, 
Przyjmę również chłopca do nauki stolarskiej 
Napiórkowskiego 42. 5001 


stawienia popołudniowe, o godz. 16.30 w dni 
powszednie. 4822 


Powieść o życiu Łodzi—przed wojną, podczas okupacji ı po wyzwoleniu 


Przez miesiące grały mu inne melodie. 
W nieustannym - huku armatnich salw, w | 
głuchych, basowych odgłosach pękających 
min i ostrym Świście przelatujących kul ka- 
rabinowych konały zakotłowane, odcięte 
od swoich macierzystych oddziałów rosyj- 
skie dywizje. Straszny jest okrzyk rannego, 
kiedy leżącego na ziemi miażdży ciężar po- 
suwającego się naprzód czołgu. 

Okropne są ryki dziesiątków tysięcy 
jeńców, zmasowanych na przestrzeni kil- 
kuset metrów kwadratowych, którzy od 
wielu dni nie mając nic w ustach umierają 
z głodu, wołając w zwierzęcej rozpaczy 
nieść”, „jeść! i przeklinają swoich katów. 

A potem jęki i westchnienia ogromnej 
szpitalnej sali, gdzie z kolei umierają ci, 
którzy tak butnie darli się naprzód ku 
przedmieściom Leningradu i Moskwy. 

Oto są odgłosy straszliwej, wszystko 
niszczącej wojny, w które wsłuchiwał się 
przez tyle miesięcy. Groźne — a takie różne 
od pieściwych akordów fortepianowych, ja- 
kie rozkwitają teraz w ciszy przytulnego 
salonu. 


Redaktor naczelny: K. Bogusławski 
D—011002 


POTRZEBNA zdolna sklepowa do 
rzeźniczego zaraz, 11 Listopada 52. 


sklepu 
5000 
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— I poco mi było marzyć o sławie, wę“ 
drować szlakiem bojowym w dalekie zie- 
mie, kiedy prawdziwe szczęście daje męż- 
czyźnie zaspokojenie ambitnych mrzonek 
i miłość kobiety! — nie może oderwać 
wygłodniałych oczu od twarzy grającej 
pani. T 

Powoli wstal z fotelu, na którym siedział, 
i oparł się o skrzydło fortepianu. 

Tu był jej bliżej, Tu widział ją dokład- 
niej: nawet małe niebieskawe żyłki na jej 
dłoniach. 

Owionął go zapach ambry i czegoś nieo- 
kreślonego — zapach Urszuli. 

W oczach jego musiała wyczytać Or- 
szewska, coś niezwykłego, bo przestała 
grać... 

Już późno! — szepnęła — ten pierw- 
szy wieczór spędzony przez pana nie w 
szpitalu, musiał go mocno zmęczyć. 

On jednak potrząsa głową. 

— Nie, nie jestem zmęczony. Tylko baf- 
dzo szczęśliwy... czy pani mnie nie ro- 


EXPRESS ILUST. 
mmm OGŁOSZENIA DROBNE mewone 


;|KOMPOZYCJĘ SAMOCHODOWA 


Nauka 


ROCZNA Szkoła Kosmetyki, Masażu Lecz- 
niczego dr Ireny Rudowskiej. Piotrkowska 
Nr 175—5, zapisy godziny 10—19, telefon 
109-01. 4998 


KURSY KROJU, szycia, modelowania ubrań 
damskich, dziecięcych, bieliźniarstwa, gorse- 


0 |ciarstwa, Instytut Przemysłowo-Rzemieślniczy 


pod kierownictwem Eugeniusza Wiśniewskie- 
go przyjmuje zapisy. Zawadzka Nr 
172-25, 


TAPICERZY! Rymarze! Ramy do łóżek, kle- | 
szczyny poleca sklep, Południowa 6. 4088 | 


FUTRO karakułowe piękne sprzedam, Po- 


SPRZEDAM radio trzylarmpowe, Łęczycka 74 
| Michałowicz. 4990 


SPRZEDAM sklep, Konstantynów, Plac Ta- 
densza Kościuszki 8. 4952 


SPRZEDAM rolwagę na gumach, Limanow- 
skiego 168. 4911 


KUPIĘ znaczki 
wa 1, m. 3, godz. 12—14. 


pocztowe do zbioru, Lipo- 
4991 


RADIOAPARATY, fotoaparaty, kinoaparaty, 
telefony, motory, maszyny, każdą radiowa 
lampę, różne przyrządy, narzędzia — kupu- 
je, sprzedaje, zamienia, naprawia — Gdań- 
ska 17, Księźniak. 


(biały 
metal łożyskowy 84*/,) dostarcza z gwaran- 
cją jakości Wytwórnia „Biały Metal", Łódź, 
Lipowa 54, tel. 155-04. Oferty na żądanie. 

4905 


RADIOAPARATY, lampy radiowe, głośniki, 
wzmacniacze. Przyrządy pomiarowe, ampe- 
romierze, voltomierze, płacimy najwyższe 
ceny, Gniadkowscy, Piotrkowska 50. 4996 


FOTOGRAFICZNE 
Aparaty projekcyjne, 
Filmy rozrywkowe — kupimy, 
scy, Piotrkowska 50. 


aparaty małocbrazkowe. 
kinowe 8—16 mm 
Gniadków- 

4997 


Różne 


DNIA 20 bm. wieczorem zaginął 
zbiegu ul. Wierzbowej i Południowej, czarny | 
rasy szkockiej, krótko strzyżony. Uczciwego| 
znalazcę proszę o odprowadzenie za wynagro | 
dzeniem Magistracka 24-38. 4986 | 


| 


W. dowód wdzięczności 


DOKTÓR PRESS 


ordynatorce oddziału płucnego na Ra- 

f dogoszczu za wyleczenie mojego syna, 
składa serdeczne 

podziękowanie matka 


Intuicja ostrzega ją, że chwila, jaka ma 
nadejść, może być niebezpieczna. 

— Pan jest naprawdę zmęczony! 
przerywa mu z macierzyńską troskliwością 
w głosie. 

Źle sobie wytłumaczył ten jej lekko zmie- 
niony głos. Mocno chwycił ją za rękę i za- 
czął z namiętną życzliwością: 

— Zanim odejdę Urszuło, musi mnie pani 
wysłuchać... Tyle. tyle miesięcy marzyłem 
o takiej chwili... po co więc zwlekać... zresz- 
tą pani wie sama, co chciałbym jej powie- 
dzieć. 

Ona usiłuje wyciągnąć ręke z jego dło- 
ni, on jednak trzyma ją mocno. 

— Urszulo, kocham panią! 

— Ależ panie — nie chce dalej słuchać 
jego zwierzeń kobieta. 

Niech mnie pani wysłucha!... Dlaczego 
gra pani wobec mnie w tej chwili komedię 
oziębłości? Obserwowałem panią przez ca- 
ły dzisiejszy wieczór i wydawało mi się, że 
jesteś szczęśliwa... i byłaś dla mnie może 
bezwiednie taka dobra, że zrozumiałem: 
nie jestem ci jednak obcy. 

Chce ją wziąć w ramiona. 

Urszula ma w sobie tyle taktu, że nie 
chce odepchnąć brutalnie tego słabego, le- 
dwie na nogach się trzymającego człowieka, 
Odsuwa go z łagodną stanowczością a po- 
tem powiada: 

— Źle mnie pan zrozumiał, choć przy 
tym wszystkim jest pan dobrym psycholo- 
giem. Bo istotnie jest prawdą, że jestem 
dziś, niewymownie szczęśliwa. Tak szczę- 
śliwa, że chciałabym wszystkim dać okruch 
tej szczęśliwości, zajaśniała we mnie, 
że czuję potrzebę, ażeby dla każdego być 


zumie? 


Adres Redakcji 1 Administracji: Łódź, 
Redaktor przyjmuje codziennie od 


idobrą. Dobrą więc pragnęłam być i dla pa- 


pies przy: 
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PRZYBŁĄKAŁ się pies.wilk ciemny na 
|grzbiecie, Do odebrania za zwrotem kosztów, 
Dolk Mirosław, Okrzei 28-8, Koziny. 4984 


PRZYBŁĄKAŁ się pies-wilk czarny — brą- 
zowe łapy z obrożą. Do odebrania Inowro- 
cławska 14, Lesiecka, y 4985 
PRZYBŁAKAŁ się pies żółty, długi włos, Po 
morska 86, Ambroziak. 4987 


Zagubione dokumenty 


DNIA 14.8 w wypadku tramwajowym zagu- 
biono dowód osobi leg. tramwajową na 
miesiące nieparzyste, taśmę metalową, czek 
na 7000 zł. i 2000 zł. Uczciwego znalazcę pro- 
szę o zwrot na adres Kozak Wacław, Bra- 
terska 46—1. 4979 


SKRADZIONO: portfel z dowodami, leg. mt- 
strzowską. piekarską, kwit od dyplomu oraz 
|inne dowody na nazw. Radula Antoni, Lima- 
nowskiego 211. Proszę o zwrot za wynagro- 
dzeniem. 4980 


SKRADZIONO leg. tramwajowa (żółta) oraz 


inne dowody na nazw. Szewczyk Maria, Li- 
powa 63. 4981 


|SKRADZIONO w Warszawie palcówkę. akt 
Ślubny, pieniadze, karty żywnościowe na na- 
zwisko Benderz Jadwiga, Łódź, Wieniaw- 
skiego 68, oraz akt śmierci na nazw. Benderz 
Stanisław, wyd. w Zajączkowie, 4983 


ZAGUBIONO: kartę rozpoznawczą, potwier- 
dzenie zgłoszenia na handel i kartę rejestra- 
cyjną handlową. Kobylas Stanisława, Chełm 
Lubelski, Pierackiego 8. 4977 
ZAGUBIONO nakaz mieszkaniowy na nazw. 
Jarosza Władysława, zam. Andrzeja 13, m. 4. 
Łeskawego znałazcę proszę o zwrot za wyna 
grodzeniem. 4978 


ZAGUBIONO kartę rej, RKU Olsztyn, wy= 
meldowanie oraz kartę z obozu i inne na na- 
sko Wróblewski Tadeusz. Żeromskiego 

| 4982 


zy 


1—9, 

. 
(WEEN O 10 O T a E Y KANI 
DYŻURY APTEK 


jszej nocy dyżurują apteki: Chądzyń 
(Piotrkowska 165), Głuchowskiego (Na 
rutowicza 6), Wójciekiego (Napiórkowskiego 
Nr 41), Kowalskiego (Rzgowska 147), Kaha- 
nego (Limanowskiego 80), Malczewskiego 
(Śródmiejska 21), Smolenia (Karoleyśka 48) 


PRACOWNIA FUTER 


Przyjmujemy 
wszelkie roboty kuśnierskie 
Łódź, POŁUDNIOWA 8. * 


na. Proszę więc nie wyciągać z tego pocho- 
pnie fałszywych wniosków. 

Chce jeszcze przez chwilę przytrzymać 
jej dłoń w swojej. : 

— Zatem nie kocha mnie pani? 

— Już kiedyś powiedziałam panu, że nie. 
Kocham przecież Zbigniewa, y 

— A jednók jest pani bardzo szczęśliwa, 
choć od miesięcy mąż jej siedzi w więzie- 
niu. 

— Tak, już od wielu miesięcy siedzi w 
więzieniu... a jak bardzo cierpiałam z tego 
powodu, wie tylko Bóg! On jeden widział 
mękę nieprzespanych moich nocy i bezsil- 
ność moich łez... ale dziś.. właśnie dziś 
przed „paroma godzinami dowiedziałam się 
o czymś, co mnie tak uszczęśliwiło. 

Oczy jej błyszczą jak dwie gwiazdy, kie- 
dy kończy. 

— Dziś dowiedziałam się, że jutro, po- 
jutrze z całą już pewnością wyjdzie mój 
mąż z więzienia... i powróci do mnie, do 
dziecka... i będziemy znowu bardzo szczę- 
liwi.. czy pan to rozumie panie Kurt? 

Schneider zrezumiał istotnie: że chociaż- 
by czekał najbardziej cierpliwie, chociażby 
miłość jego była najwierniejsza, nie zdobę- 
dzie nigdy tej złotowłosej kobiety, dopóki 
żyje tamten., 

Ciemnieje jego blada twarz rekonwales- 
centa, on zaś bardzo powoli i posępnie rzu- 
ca jedno tylko słowo. 

— Zrozumiałem... 

Coś złowieszczego brzmiało w tym słowie: 
$ jak groźba, jak przestroga. 

Wydawało Urszuli, że przez jasność 
jej szczęśliwości przeleciał jakiś złowiesz- 
czy cień. Zaraz jednak potem zapomina 
o tamtym wrażeniu, (D. d. n.) 


Piotrkowska 102a. Telefony: 129-13, 137-47. 
gods 16—18, tel. 112-60. 


Wydawca: Spółdzielnia Wydawnicza 
„EXPRESS ILUSTROWANY” 
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„Odbiło w drukarni Spól dzielni „Czy! 
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